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Kiedy TSA ogłosiło w zeszłym miesiącu, że zakończyło umowę z
Rapiscan,  twórcą  kontrowersyjnych  rentgenowskich  skanerów
ciała, media głównego nurtu ogłosiły, że federalna agencja
„zrezygnowała w pełni z wykorzystania skanerów.” Jednakże było
rażąco oczywistym, że to nigdy nie nastąpi. TSA jest już pod
ścisłym nadzorem Kongresu w związku z odłożeniem na półkę
wartych  14  milionów  funtów  skanerów  ciała.  W  sumie  250
skanerów  jakie  posiada  agencja  wartych  jest  40  milionów
dolarów.

Prawdziwym powodem dla usunięcia maszyn z lotnisk są zarzuty,
że system operacyjny nie posiada oprogramowania zasłaniającego
intymne części ciała na monitorach i wydrukach. Choć jest to
problem występujący na portach lotniczych, z których korzysta
ogół społeczeństwa, to nie jest to tak wielkim problemem w
urzędach wypełnionych pracownikami federalnymi.

Gazeta „The Federal Times” donosi, że TSA próbuje sprzedać te
skanery innym agencjom rządowym. „Pracujemy z innymi agencjami
rządowymi, aby znaleźć dla nich dom,” powiedział rzecznik TSA
David Castelveter. „Istnieje duże zainteresowanie ze strony
Departamentu Obrony i Departamentu Stanu by je wykorzystać –
jak również i innych agencji.”

[…] Jeżeli maszyny będą przeniesione do budynków rządowych,
może to prowadzić w efekcie do instalowania takich urządzeń w
biurowcach i budynkach prywatnych.

Ponadto,  to  nie  oznacza  końca  dla  skanerów  rozproszenia
wstecznego  na  lotniskach.  TSA  już  kilka  miesięcy  temu
zabezpieczyło kontrakt wart prawie 50 razy tyle co poprzednie
umowy,  z  osobną  spółką,  aby  dostarczyła  te  same  maszyny.
Agencja podpisała znacznie większy kontrakt warty 245 milionów
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dolarów  z  American  Science  and  Engineering,  Inc  w  dniu  9
października 2012 roku.

Komunikat  prasowy  dotyczący  umowy  mówi  o  tym,  że  AS&E
dostarczy  TSA  „SmartCheck  –  Zaawansowaną  technologię
przetwarzania obrazu.” Wystarczy jedno spojrzenie na stronę
AS&E by zobaczyć, że technologia jaka będzie wykorzystywana to
przede wszystkim prześwietlenia „rozproszenia wstecznego” dla
lotnisk,  które  emitują  „promieniowanie  jonizujące”  (fale
terahercowe -THz).

Jak  już  wyczerpująco  udokumentowaliśmy,  liczne  prestiżowe
instytucje  medyczne  w  tym  Uniwersytety  Johna  Hopkinsa,
Columbia, California i Agencja ds. Bezpieczeństwa Atomowego
wykazały, że urządzenia rentgenowskie rozproszenia wstecznego
będą statystycznie powodowały wzrost występowania przypadków
raka.  Stawiając  sprawę  w  odpowiednim  kontekście
prawdopodobieństwo zgonu w atakach terrorystycznych jest takie
samo jak prawdopodobieństwo zachorowania na raka, po przejściu
tylko raz przez skaner ciała.

Ekspert biofizyki z uniwersytetu Johna Hopkinsa dr Michael
Love  ostrzegł  po  przeprowadzeniu  badań  skanerów  ciała,  że
„statystycznie ktoś dostanie raka skóry od tych prześwietleń”.

Kontrola  promieniowania  została  zwiększona  po  niedawnych
próbach TSA ukrycia wielu przypadków raka wśród operatorów
skanerów na lotnisku Boston Logan Airport. Według dokumentów
FOIA uzyskanych przez Electronic Privacy Information Center
(EPIC),  gdy  przedstawiciele  związków  w  Bostonie  odkryli
„przypadki  raka”  wśród  pracowników  TSA  wywołanych  przez
promieniowanie skanerów ciała, TSA starało się bagatelizować
sprawę i odmówiło wydania pracownikom dozymetrów do pomiaru
poziomu promieniowania.

Dokumenty wskazały również, że „duża liczba pracowników padła
ofiarą raka, udaru i chorób serca.” Jeżeli rząd federalny
doposaży skanerami inne służby to pracownicy TSA nie będą



jedynymi ofiarami.

Ponadto, kolejne dokumenty otrzymane przez EPIC wskazują, iż
TSA  „publicznie,  błędnie  scharakteryzowało”  wnioski  z
Narodowego  Instytutu  Standardów  i  Technologii  (NIST)
stwierdzając, że po testach agencja pozytywnie potwierdziła
bezpieczeństwo skanerów ciała.

Zostało również udowodnione, że skaner można oszukać poprzez
zaszycie metalowego przedmiotu w ubraniu, czyniąc całą flotę
maszyn praktycznie bezużyteczną.

Niedawno odkryty raport Homeland Security również zauważa, że
federalni śledczy „zidentyfikowali luki w procesie badania” z
udziałem skanerów.

Wielu  innych  ekspertów  bezpieczeństwa  wyraziło  publicznie
swoje zdanie, że skanery są nieskuteczne.

Autor: Steve Watson
Źródło oryginalne: PrisonPlanet.com
Źródło polskie: PrisonPlanet.pl

http://www.prisonplanet.com/tsa-naked-x-ray-scanners-to-be-used-in-office-buildings.html
http://www.prisonplanet.pl/nauka_i_technologia/skanery_skanujace_ciala,p588026480

